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M one ty  fałszywe wszelkiego gatunku tak  częfto w 
cyrkulacji  okazniące iię, ściągnęły uiyagę rządową na 
odkrycie złośliwych tego wyfiępku ſprawcow. Dowiedzia­
n o  l ę  więc z pewno?,ią ,  ze  w A n g li j , a mianowicie w 
Birm ingham  wszelkie obcych m onet  gatunki na konto 
zagraniczne bywaią przerabiane: a po większey części z 
miedzi,  do którey n iew ie le  ſrebra bywa przymieszanego, 
fkladaią f ię:  a przeto pilnikiem zarżnięte, wydaia na po­
wierzchni  kresę czerwoną, o takowym odkryciu uwia­
domią fię zatym pismem ninieyszym Publiczność ,  dlaiey 
przefirogi, aby podobny .h  monet  fałszywych Itrzegla (ię 
przyjmować.— Han w  B  - linio dnia  24. Kwietnia 1799.

Na  wyraźny J. K. Mości Nayłalkawszy rozkaz. 
dc Heinitz.— de Werder.—  d ’Hardenberg.—  de Stru- 

Cnsee.— de Sc/iroelCer.

;elofić

z  W iednia  dnia  15. Czerwca.

Stany niźszey tu jtry i  z-Prałatow, Panów i Szlachty 

złożorte, uchwaliły dla wsparcianayłalkawszegoMonarchy 

naszego w czalie teraźnieyszey uciążliwey woyny pożyczkę 

300,000. Złotych Niemieckich z procentem po 6. od fia.

Korpus poſilkowe R ojſy i/k ie  pod Generałem Korsa­
ków  przez zachodnią  G allicyą  dr. Mora-wiy od dnia 15 

Maja przechodzące,  iefi od dwóch kolumn, z których 

każda ma w fobie trzy oddzia ły,  Pierwszy z tych oddzia­

łów na dniu 7 przybył do K rakow a, oſtatnio miafy tam 

na dniu (tanąć. Całe korpus ikłada iię z Ą '  ſzr-.-r 

d.ronow kawaleryi. tud . iez  29 batalłionow i 145 kompa­

n io n  piechoty. Znayduie lię przy nim 22 Generałów, 

*5 5  officerow ſztab.owych, W  ogułe korpus to wynofi 

35-ó 'b  głow i 21.579 koni- VV woyłku tym znayduią lię 
także kozacy Uralscy i D ońscy,  tudzież regurainy regi 
m en t  ſn ta ro w  etc.

Na Seymie Rzeszy w R aiyzbonie  względem ſmutne- 

go przypadku miniftrow Pełnomocnych Francuzki: li na 

kongress pokoiu z Rzeszą wydanych wczaſte nocnego 

wyiazriu ich z R a jta d  naftępuiący dekret Cesarłki podd.

6. Czerwca zoftał ogłoszony.— J. C. Mość w rapporcie 

„  pod dmiem 3. Maja przez ,Xiążę«ia Jmci Margrabiego 

„ Badań/kiego  podpisanym, odebrał ſmutną  wiadomość,  

„  iz umocowani do kbngressu pokoiu z Rzeszą Poiłowie 

„ Francuzcy  na dn iu  28- Kwietnia poźno w wieczór, w 

,. czalie nocnego, a od wielu osob im odradzanego odia- 

„  zdp z R a jta d ,  w maiey odległości od miafta, przytrzy- 

„  mani zoitali przez zbiór  ludzi w mundury Cesarlkie prze- 

„  b rany ih ,  iż miniftrowie Bonnier i Roberjot od wielu 

„  cieciów pałaszami zamordowani,  minifter zaś Jean  

„  D ebry ,  który od śmierci ſzczęśiiwym tylko przypad- 

„  kiem uniknął, mocno ranny, a wszyscy z większey czę- 

., s 1 fpr»ętow: fwoi.h  zrabowani zoftałi. ,. J. C: Mość 

ntem-ize dofiate. z.nych wynal/ść Bo w na wyrażenie ſwo- 

iego wysoko wzruszenia moralnego i fprawiedliwego u- 
czncia, tudzież mocy wrażenia tey odrazy iaką w „im 

ſprawiła pierwsza wiadomość popełnionego na ziemi Rze- 

ſ z y 'Niemieckiey  morderſtwa osob, których nieikazitelnosc 

pod osobliwszą opieką prawa N arodow  zbitaie,  nie mo. 

że, opisać tego wzruszenia iakie rzecz ta przy iego „ie- 

przelamanym uszanowaniu dla godności człowieka, mo­

ralności i nayświętszych zasad Prawa N arodow ,  wwftrzą-
śnionym przez tak nieszczęśliwe zdarzenie umyśle iego 

zoliawiia. Nie przez podeyrzliwdsć i śmiałe domyfty, 

nie przez potwarze, obwiniania, i fironnicze roznoszenia 

zuchwałych zmyśleń, nie przez uniefienia pefne namię-

tności zepsutego ſerca i rozwiozłe ohląkaney imaginacyi 
wydawców gazet kraiowycli i zag, ‘ , r li ,,!ouy, nic
przez nieprzyiacieilkie na zwięks/.e ,ie potęgi,  wyciśnie- i 

nie grosza, i inne taiemns zamiary kalkulowane prze- j 

 ̂ k iadania,  ani przez zapalające mewy i chciwo zemfty 

proklamacye do Narodu Francuzkiego i wszyltkich kra- . 

iow wydane, lecz przez iumienne, dobrowolne i podług 

przepisów Prawa z wszelką ſurowością odbyte dochodze­

nie,  może być całe to okrucieńſtwo z wszyfikiemi ſwe- 

mi okolicznos, iami wyświecone,  mogą być Iprawcy i u- 

czeftni, y przettępltwa tego wyszukani, i całe obraclio- 

wanie wielkości pr/el tępftwa d o l i  recznio oznaczone. W  

tym celu przedlięwzięte  są niezwk cznie najprzyzwoitsze | 

srzodki i J. C. M  ?śc czyni iak ca rroczyltsze oświadcze­

nie przed Seymem Rzeszy, zebraną powszechnością Nie­

m iecką .  i caią Et/ropa, iż iedyni ty i ko nayzupełnieysza 

ſatysfakeya z oddaleniem wszelki .i względów, gdy bez­

b ronny  wyrok karzącey łprawiecfiwośr.i winnym kogo 

byc uzna,  może zaspokoić fpra. .ediiwe uczucia:, nav- 

wyższey Głowy Rzeszy. Żąda ieu iak J. C. Mość , aby do­

chodzenie tego ſmutnego zdarzean ęktóre J. C. Mość u- 

waża być ſprawą N arodową Niemiecką) nie tylko w zu­

pełnym fpra..iedliwym porządku, z nay-ciększą bezftron- 

nością odbywane, i naydułkon;' '  . ſatyfafccya uczyniona 
byia, :ecz nauto nayzy w s,.ym cz-.-nieni Jego ieit (d o  

czego pobudzonym ieft przez zdania przeciwne do­

chodzeniu z prawem zgodnemu części Powszechności 

kraiowey i z .g raniczney) ' aby naymnieysze nawet podej­

rzenie lakiegokolwiek wpływu t uczeltnictwa oddalone 

być mogło, a tym ſposoben- tak naywyzsza Głowa Rze- 

ſzy, iak caia Rzesza nie zoftała obwiniona, o niedołoże- 

nie doiłateczuey vr tey mierze uwagi. Dla naypewniey- 

szego dofiąpienia zamiaru tego .w ynika  żądanie  do po­

wszechnego Seymu Rzeszy , nyiąnowauia z śrzodka ſwego 

kilku deputowanych, dla znaydowania iię w ciągu roz­

poczętego dochodzenia równie iak w czafie zdawąney w  

tey mierze opinii , otworzenia myśli ſwoiey z patryoty- 

czną i ſzrachetną ſz tzerośc ią,  i czynienia tego, czego w 

tym względzie ważność tak nielłjchanego i godnego 

zgrozy zdarzenia, po ich ro ł iropnośc^ i  mądrości  wyma­

gać będzie. Przez urlzieiente ich przezorney w tey mie­

rze rady, cały bezitronny świat przekonać łię .może,  iż 

Cesarz i Rzesza przeięte ſą  iednakowemi uczuciami do 

wymierzenia nayscisleyszey fprawtedłiwosci i dania nay- 

dolkonalszey ſatysſakcyi, iedoakowym fprawiedliwym o 

brzydzeniem ku tak ochydnemu czynowi, i iednakowym 
należnym uszanowaniem ku nn .iności i świętym zasa­

dom Prawa Narodow. J. C. Mość oczekuie iak iiayprę- 

dzey wydania tey opinii z trołkiiwością przyzwoitą riay- 

wyższey Głowie Rzeszy etc: D an w  W iedniu  dnia  6. 
Czerwca Roku  1799.

z  P aryża  dnia  7. Czerwca.

Tego poranku wyłtrzał z Armat ogłoſił przybycie Dy­

rektora Sieyes. Dnia 5. Dyrektoryat Wykonawczy doniolł 

obydwom Radom, iż Ob. Sieyes przyiął mieysce w Dy- 

rektoryacie. Przyiechawszyltanął  u Miniftra Talleyrand. 

Dziś o godzinie 7_zrana warta honorowa dana mu byia.

Na ſeſſyidnia 5. Rada 5 00* na propozycyą Ob. Boniny  

poftanowila. iż poft ne będzie Dyroktoryatoyyi Poſeiftwo,  
ktorego osnowa naitepuiaca;

O byw atele Dyrektorowi<t. Rząd Eraneuzki poftang.- 
v.'ionv ieft dla /.„pewnf.mia i utrzymani •' norfjyslmiś, 1 Lu- 

chi. Ciałc Prawodawcze i Dyrektoryat Wykonawczy ikla- 

daią  dwie główniejsze tego R ządu  części. T e  dwie W ła­

dze potrzebuią  wzajemnego porozumienia ,  i powinny 

wraz poftępować, ażeby wspólnie dopełn iać źamiar ſwo- 

iego utworzenia.  Sposoby porozumienia  równie  iako i 

udział władzy tych dwóch Magiftratur urządzone sa przez 

Konftytucyą. A tak Ciało Prawodawcze l ianowi P raw a ,  

Dyrektoryat je wykonywa; Dyrektoryat ſzczeguiniey 

obow-ązany ieft podług tychże Praw , czuwać nad wewnę­

trznym i zewnętrznym bespieczeńftwem Rzpltey. Co do  

bespieczeńflwt: zewnętrznego. Dyrektoryat poſtawion,  ieft; 
tako przednia f traż,  ł naypierwszy doftrzegacz, dla uwa­

żania na zamiary i obroty in n y ,h  N arodow ,  i gdy zobaczy 

iz te zagraza,ą exyłtencyi if tusznym prawom N a ro d u ,  vr 

tym przypadku powinien sarn tymczasowo działać dla je­

go bospieczeriitwa , lecz w podobnym razie obowiązany 

ieſt  niezwłocznie uwiadomić  Ciało Prawodawcze, które 

na ten czas przediiebierze srzodki,  iakie sądzi nay przy- 

zwoitszemi dia całości i godności L u d u , którego ieft wy- 
obrażeniem.

Obywatele Dyrektorowie ,  wſzyftko okazuje,, iż b >  

spieczenſtwo Narodu zewnątrz ieft zagrożone, i że  we­

wnętrzna spokoyność może hyc narażoną. Zewnątrz  m u .  

fiemy gwałtowną utrzymywać woynę; przed łześciu mie- 

l iącami wszędzieśmy zwyciężali;  dziś okazuie fie, iz n ie ­

przyiaciel odnosi nad nami korzyści. Głos publiczny d o -  

nosi nam ,  iż niektóre Mocaritwa które tło tego czasu przy-. 

naymniey powierzchownie do woyny fię nie mięsza- 

ły ,  dziś znayduią fię witanie  nieprzyiażni nie tylko b l i - . 

fidey, lecz iawney.i  rzeczywiltey. W  tym rzeczy fian ie-  

Rada 500. fpodziewaia fię doniefień przepisanych prze* . 
Konftytucyą. a ieszcze ich nieodebrala.

Obywatele Dyrektorowie ,  czuiecie zapewne,  iż n ie -  
przyftoi dla wielkości Francuzkiego Ludu, brać  w obliczu in­

nych Narodow poftać upokorzoną;  należy więc ażeby-  
powrócił do takiey, iaką mu jego ftła, jego odwaga i je- „ 

go przemyli przeznacza. W ew nątrz  kram głos powsze - 

chny również nas naucza,  iż w wielu częściach R z p l t e y " ,  

pokaźnie fię niespokoyność a nawet zaburzenie. T en że  

fam głos uwiadomią nas o różnych tego przyczynach,' 

Lecz przed użyciem w tey mierze jakiegokolwiek śrzodka,  . 

Rada mniema fię być obowiązaną żądać  od was objaśnię- 

nia względem tych przyczyn, które wam są w iad o m e , ,  

równie iako wikaźania ſpołobow, które mniemacie być- 

nayzdolnieyszemi do zapobieżenia zamięszaniom iakie? 

z tąd mogą wyniknąć. W  tym lianie rzeczy dłuższe z wa- 

szey ftrony milczenie, mogłoby odiąć ſpokoyność L udow i 

i Ciału Prawodawczemu. W zywamy was zatym ażebyście- 

niezwłocznie podali nam obiaśnienia względem tego po., 
dwoynego trolkliwości naszey helu. “

Na wniosek Ob. Fraącois Rada 500. uchwaliła ode .  
zwę do L udu Francuskiego  w naltępuiącey treści: . .Nade­
szła 1 hwila , w którey Reprezentanci Narodu nie mogli w  
dłuższym bez popełnienia wyfiępku zoſtawać milczeniu. 
Mówić do L u d u ,  ieft teraz dla nas naglącą i nayświetsza 
powinnością. W o ln o ść  którąście wylewem tylu krwi i o- 
fiar zakupili , zagrożona ieft na nowo,  a nasza przez cza9 
tak długi tryumfuiąca Oyczyzna na nowe ieſt wyfiawmna 
niebespieczeńftwa. Zaledwie dwa miefiące upłynęły, a  
W ło ch y  Republikanckie zoſta ły woylkiem nieprzyiaciel/
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fkim napełnione. Nieprzyiariele ch ' ą lię  dzielić Ziemią  
F rancuzką. Idzie teraz o to F rancuzi] czy chcecie bydź 
wolnemi.  czy innego doznać losu. Francuzi mieszkańcy 
s l ip ó w ,  woyłka nasze we W łoszech  mogły zoltać napad­
nięte .  lecz nie ſą  pokonane.  Ręką innego Miniitra woien- 
nego kierowane, od biegłych Generałów dowodzone,  
świeżerr.i i l icznemi wojownikami w zmocnione,  wkrótce 
znowu Itaną w zawodzie zwyęięztw łwoich. Gdy iednak 
kray wewnętrzny ieft ź rzodłem, które żywi i wzmacnia 
woyłka nasze, przeto należy go ożywić i w łiłe poitawić. 
Przyiaciele wolnos’ci powinni hę  więc teraz z godnością 
okazać,  właściciele dóbr Narodowych powinni  pomnieć,  
iaki i li los czekać może. Kto ma maiątek niech go po­
św ięca ,  kto powinien iść na granice, niech poiłuſzny 
irtzie, powszechny zapal niech zaymie wſzyltkb h urnyiły. 
Z m ic l io n o  liczne przeciw wielu Agentom Dyrektoryatu 
zażalenia,  olkarzaią-e ich o łupieztwa i rabunki. Prawo 
odda winnych w ręce ſprawiedliwosci, a DviekLoryat roz­
pędzi te ku p y 'p tak ó w  drapieżnych, które trzymaiąr lię 
A im iow , wſzylikie pizil tępy kaſs publi zn y ch i  (iły naszey 
w  oblężeniu nieiako trzymaią. Odpowiedzialność Agen 
tow wykonawczy h będzie urządzona,  rachunki Mini- 
ſ trow będą ogioſzone i ściśle dochodzone. W o ln o ść  
osób i opiniow zoltaną iak naymocniey zaw arow ane , 
lec wielkie śrzodki Adminiltracyi i wykonania znay­
duią  iię w ręku Dyrekroryatu. Ściśli przeltrzegacze Kon 
ftytucyi, nie przeltąpiemy granic które nam zakreśliła, 
równie  lak Dyrektoryat z swoiey ſtrony ich nie przełtąpi. 
Tyrania  tam lię zaczyna, gdzie wiadze rządowe naruszone 
z o i ta ia ,  i zawsze błędy lub kłęllti przypisać należy nie­
którym przyczynom które zniszczyły rowno-wagę między 
władzami,  łub wltrzymywały przywrócenie oney. F rancuzi 
zawady nas otaczaiące są wielkie,  lecz męliwo waszych 
Reprezentantów ieft ieszcze większe. Poprzylięgli oni 
albo w as u ra tow ać ,  albo zginąć; “ — Odezwa ta była ró ­
wnie  od Rady Starszych przyiętą.

Dyrektoryat itoſownie tlo wydanego przez Polłow 
zagranicznych opisu -darzonego pod R r j ta d  przypadku. 
Wydal także na dniu Ą. I. m. nową do Ludu Francuzkiego 
P rok lam ac ją ,  wzywaiącą go do iedriości , i wyſta- 
wuiącą  mu w iaką nikczemnoćc obróciłyby lię łześcio- 
letn ie  zwycieltwa Francuzów, gdyby nieprzyiaciei dopiął 
Iw oich zamiarów.

Zawczoray Dyrektoryat zebrany byl przez cały dzień 
i w przytomności rniniłtre woiennego rozwazał nad od­
powiedzią  iako miał dać Ciału Prawodawczemu na po- 
selitwo przez niego przydane do fiebie względem we­
wnętrznego i zewnętrznego położenia Rzpltey.— Jeden 
z  tutejszych dzienników utrzymuie,  iż. ieżeli bywszy Dy­
rektor  Rewhell (lie ftanie fam przed lądem, opinia pu­
bliczna okryie go przeklęctwami i ohyda. Tym czasem 
rzeczą ielt pewną,  iz Rew/tell ma tylko dom wieylki pod 
P a ryżem  35, tyfięcy franków w ar tu ią 'y ,  i w kraiu wyż- 
ſzego Renu  dobra za 30: tyfięcy franków zakupione.

Od kilku dni widziemy tu Pismo pod ty tulem .• D o­
chodzenie p rzyczyn , które w roku  1649 w prow adziły  
R zp lſą  do Attgli], tych które ią m o g ły  ugruntow ać, i tych  
kiore ą  obaliły . Mówią iż tc> pismo w którym Członki 
D  yrektoryaLu nie są oszczę izanem i, ielt wydane przeż 
człowieka Ił iwnego projektami Ikarbowemi przeciwko by­
wszey SzLchcie.

Minifter intereſſow wewnętrznych ogłofił Programma 
Czremonij żałobney, która fię odprawiać będzie dnia 8- t. m. 
na  pamią tkę  śmierci Miniłtrow w R a jia d .  Na tey Cere- 
monij  zuaydować lię będzie Dyrektoryat W ykonawczy ,  
Adminiftracye Centralne i Municypalne,  Trybunały,  i in ­
ne Towarzyltwa Departamentu Sekw any. równie iako i 
Inl tyrut  Narodowy. Arnbaſladorowie i Agenci zagranicz­
n y  h Mo- arftw są także zaproſzeni,  ażeby fię udali do 
domu P ola  I7a>sowego, gdzie dla nirh będą osobne fale 
przygotowane. Familie R oherjo ta . Bonniera, Jana De- 
brie , i Rosrnstiela będą prowadzone do domu pola Marso­
w ego , pod eikortą  itrazy honorowcy. Wſzyftkie korpusy 
woienne  Ikladaiące garnizon, udadzą lię pod bronią na 
pole Marsowe. Mówca (tanąwszy na puł-kolumnie z  czar­
nego marmuru,  mieć będzie mowę na po-hwalę  zamor­
dowanych ofiar, inni Mówcy w różny-h mieyscach poroz- 
I tawiani,  powtorzą tez po-hwały. Ceremonia zakończy 
i ięb im nani i  patryotycznemfii  powszechną ſalwą artylłeryi.

Wczoray w wie< z<n Dyrekroryat odebrał  nadzwyczay- 
neg! ku iyeia ,  treść iednak depeszow jego ielt ieszcze 
n ie / rn io m a .— Opro-z  obozu pod Liegc . ma być znaczne 
korpus nad Renem  roz iozone.— Brakuiący konikrypcyini 
niezwłocznie przyltawieni być m aią .— Z  M etz, Łonowi,

i innych okolic bardzo wiele woyłka ściąga pod Lugdun. 
N ad  tamteyſzym obozem kom mendę mieć będzie ex-iepre- 
zentam Generał Chabert.

W  Corunna trzy okręty l iniowe i inne pomnieysze lą  
uzbroione. Cztery tyfiące maytkow ielt gotowych do osa­
dzenia tey Elkadry.—  Jeszcze do dnia 27. Maja flotta na­
sza była w Talonie. Przeciwne wiatry wfirzymaly iey 
wypłynienie. Elkadra Ferroljka  na  dniu 25. Maja była 
ieszcze w Roclufort. Ofiicerowie jey przychodzą częlto 
do tego Miafia ,  i żyią z Olficerami naszemi morlkiemi 
w iak naylepszey przyiaźni.— Dzielięć okrętow woiennych 
Angieljkich  krąży teraz p : /ed  Haure.

Stan okrętow elkadry H iszpańjkiey  wyszłey z C adix  
pod kommendą Admirała MaJſaredo.

Imiona okrętow i k o m m en d an to w : 1.) J a  Conce-
ption  112 a rm at.  Escauo Brygadyer.— 2.) L e  Prince, 112 
armat. Yanez  Brygadyer ;— 3 ) 5 . A n n a , 112 armat,  Hi- 
dalgo de Sisnet os Bry gadyer.— 4  ) X(exykanin, 112 armat 
G azdogny, Kapitan okrętowy. — 5O Hrabia de R e g ie w z  
armat,  J. E Jcdno . Brygadyer.— 6.) N e p tu n , 84 armat,  
M unoz Kapitan okrętowy.— 7.) Le ( oncjuerant 74 ar­
m at ,  Cosme ( hu  aca Kapitan  okrętowy.— 8-) Le Pela- 
ge 74 arm at,  Cajetian M a  ldes Kapitan okrętowy.— 9.) 
S. P aw eł  74 a rm at,  Ludwik H allabriia  Brygadyer.—  10.) 
Avis  74 armat,  Goicoechea Brygadyer.— 11.) S. Tari, 74 
arm at;  Hordragpn Kapitan okiętowy.— 12.) I* Orient 74 
armat,  Mikoiay E Jb a d a  Brygadyer.— 13.) Soiwerain 74 
a rm at,  l  illav icen lio , Kapitan okrętowy.— 14.) Baham a  
74 a rm at,  Haratnburu  Kapitan  okrętowy.-— 15) Si. E l-  
me  74 armat,  M a n i acz Kapitan okrętowy.—  ib.j Sairt- 
te  Paule. 74 armat;  Fig u er o a Kapitan okrętowy.— 17.) 
S. Joachim  74 armat Spinoia Kapitan okrętowy.

Fregaty. P t ła  36 armat, M oy aa  Kapitan Fregaty;  — 
K a rm elita  36 armat,  B ujiillo ,  Kapitan  Fregaty.— Ato- 
che > 40 a rmat,  Jgnacy O lacta ,  Kapitan Fregaty.— M a­
ty ld a ,  36 armat,  <onzales O l iz  Porucznik okrętowy.

Brygantyny.— L e v f  16 armat;  D siabcs Porucznik 
okrętowy.—; Le J 'igiL t\t 14 a rm at,  Cordoaa , Porucz­
nik okrętowy.—  L a  Decouperte, 14 armat,  P a a to ja  P o ­
rucznik okrętowy. t

W y /szy  Sztab.— Mazaredo Generał kommenderu­
iący, Grapiua i Grandaillane  Generałowie Li-ytnanci, 
C ordova , TSava i VillavivenciQ, Szefowie elkadrow. Bry­
gadyer E ſcano  General major. Porucznik okrętowy 
M a a x o n , Adjulant.— Sekretarz. Kapitanowie Fregat j 
A y a ld e ,  Sotom aj or . Sauv-w  de l C ajiillo  ; Rocendo Per- 
lier, C iriaque ' de 7jnva tles . pierwli Adjutanci.

Z  P izy  donoszą pod dniem i 5 . M aja ,  iż  łsUkka i 
l iw o rn o  w Itanie oblężenia są ogłoszone. W oltamim 
tym mieście wiele domow obalono . które w przypadku 
oblężenia na przeszkodzie byćby mogły Wyiazd Oby­
watelki R ein liw d  ſprawił boiażń w Pizie , aby i to mia- 
ſto  nie /.oflało od A u ſtry a k o w  zaiete ,  lecz ta trolkli- 
wość wkrótce ufiąpiła.— W iadomości  z Genui do thodzą  
do dnia 22. M ^ja ;  kommunikacya z Turynem  była zata­
mowana,  dla czego G. Dcsolles nie mógł z Genui wyie- 
ebać.— Ob. M ujſe t  kommillarz rządowy w Piemoncie  
przybył do P a ryża .— Insurgen- i w Oneelia  są wspierani 
przez iedną fregatę Angj.eljkaL i dwa kutrry.— G. L ahoz  
przybył do B ononii  i tam urządza gwardye Narodowe.

Lilty z Florencyi pod d. 16. Maia donoszą, ze dywi­
zya pod kom mendą Generała Merlin pogromiła  G. O tt  
w P oritrem olio . i odparła go aż za A p en in y ,  poczym 
zabrała mu wiele ieńcow. oraz bagaże korpusu woylk 
A u firy a c k ich , które do tego mieysca przeszły.

Generał J.ecourhe p*sał do ſwego brata lilt naltępu­
iący : W  głów  a ey kwaterze w  A h o r ſ  dnia  5 P raitia l  (24 
M aja)  Z  daty moiego lilt u widzisz kochany bracie, iz 
powróciłem do mieyfca z którego wylzedłem. Attako- 
wańy dnia 11 i 13 w moi h  Itanowilkarh w E ngadin  
przez 12 do 15 tyfięcy woyłka, muljałem ultąpić  liczbie, 
i cofnąłem lię przez A lb u la  do G ryzonow .  niezoltawi- 
wszy nic nieprzyiacielowi, a nawet odiąwszy mu śm ia ­
łość do nowego attaku;  dwie bitwy które mi wydał,  da 
leko go więcey niż mnie kosztowały. N ie  mogę dofta- 
tecznie wychwalić woiownikow 36, 3 8 » i 4 4  Pulbrygady. 
Lubo fię widzieli ze wszyltkich l tron  a t takow anem i, i 
mogąc lie nawet obawiać odcięcia reytyrady, atoli ani 
przykrość położenia ani liczba nieprzyiacioł, odwagi im

j nieodebrała :  pofiąpili  fobie iako Bohatyrowie;  przesze- 
szedłem kray G ryzonow  i idąc przez A lb u la ,  i górę Ju- 
l iu jza  Cezara, przeprawiłem fię także przez Rem ardin , 
i udałem fie kn B ellinzona  w woytoltwach W ło jk ich ;  
przybyłem tam wcześnie na przytłumienie insurrekcyi 
wieśniaków, i odparcie znayduiącego fie tam nieprzyia­
ciela. Niektóre woyłka którym kazałem fię pomykać po 
nad Teſino  ku St. ( io ta rd . połączyły fie z temi które prze­
chodziły dolinę Urseren, i przecięły reytyrade buntowni­
kom którzy znalezli lię pomiędzy dwoma ogniami. W i ­
dząc iz Generał MaJJena chciał wzmocnić linią , prze­
szedłem górę «S. G otarda  1 powróciłem do Aho>J. T a  
ieft przechadzka woienna którą odprawiłem wśrzod drog 
i niepogod okropnych; ponieważ w tym ieszcze m omen­
cie trzeba przebywać ścieszki po 30 ftop śniegu maiace. 
Zdrów iefiem a rana rnoia ielt dosyć mała.— ” Ten li(t 
ielt dawnieyszy kilką dniami od oftatni-h depeszow któ­
re opisuią przyłożenie lię Generała  Lecourbe  do bitew w  
kantonie  Schwitz.

Papież mieszka w Briancon w  tamtevszym ſzpitalu.__
Ob. Roseajtiel przyieebał tu wczoray z Strażburga .— Z &- 
glarz powietrzny Garaerin który w r. 1793 w Mar.chien- 
nę  ſchwytany był do niewoli A n g ie ljk iey , a poty ni do 
A  u jb y  n . ki ey  , i przez 17 miefięcy liedział w więzieniu w 
O ſen, gdzie dla wydobycia fię uzył wynalezionego przez 
fiebie pa  aebute, będzie tu wkrótce odbywał wielką p o ­
droż na powietrzu, zkąd fpuścić fię ma na ziemię za po­
mocą wspornnionego parachute .— Trzydzieltu z I le  de 
France deportowany-^B Francuzów  zaięry h  zoftało przez 
okręt  A n g ie ljk i . na kLÓrym 500 niewolników murzynów 
przewożono, odbili orii ten okręt za pomocą niewolni­
ków ,  1 przypłynęli do Cayenne. W  D reux  o mil ziad 
17 telegraf fiuzący za korrespondencyą z Paryzra do lit efi 
n iewiadomo od iakicli zły b ludzi zoltał spalony.

W  i lo r  en cy i Kommissarz  nasz rządowy przymuszo­
ny zoltał dla zaltąpienia wydatków publicznych wfzy- 
ftkie srebra kościelne oddać do menni- y.— Generał Cham- 
pionnet iuz nie będzie ſądzonym , ale owszem ma otrzy­
mać kommi.. dę  w armii W ło fk ir y .— Na  dniu 25. wy- 
fzedł z Gironde znaczny  konwoy pod e ikortą  iedney kor­
wety. D w a  lugry AngieLJkie daremnie  Itar.ily lię odc iąć  
konwoy wspomniony.— Ob. Lama*q<ie dawniey pizezna- 
czony za Poiła do S zto ko lm u  zaiiadi iu z  mieysce swoie 
w Radzie 500.

Czytamy w Redaktorze  mocny lift pisany przez Mini­
ſtra Ikarbowego do Reprezentanta  G em jfirux  który za­
p ew nił ,  iz deficit Ikarbowe nie było tak znaczne iak u- 
trzyrnywauo, i że iedynie popełnione zdzierltwa czyniły 
potrzebę nałożenia nowych podatkow. Minilter  mocno 
odpiera te dwa przytoczenia . twierdząc,  iz  dwie pier­
wsze trzecie części roku 7 nieprzyniolły iak tylko 220 
milionow tym czasem gdy powinny były przynieść Ą6(j 
mil ionow. Co do zdzierltw , utrzymuie,  iz ieżeli lą wi^ 
nowaycy, ci znaydować fię nie mogą w Minifierium.

Armia Dunaju. — MaJJena Generał kommendei u iący  
do D yrektoryatu  M yk: Rzpltey Francuzkiey, w  
G ł o w e y  k-waterze w  Zurich dnia  12. Prairial 
(31. Maja) roku  7go.

Obywatele Dyrektorowie. General Xaintrailles, obowią­
zany dowodzić kolumnom oddzielonym od Ai mij D unaju , 
i przeznaczonym do Armij W ł o jk ^ y , donosi mi o Itano- 
wia- ym zwycięltwie, które otrzy«r ał przeciwko buntowni­
kom wyższey W a le zy i , którzy dnia 27. M*ja uderzyli na 
niego na prawym i lewym brzegu R odanu  w liczbie 6. tyfię­
cy ludzi ,  lecz zoltali filnie odparc i ,  a noc rozłączyła wal­
czących. Generał X ain tra ille  czynił dalsze przygotowania 
do wzaiemnego ich attakówania . nazaiutrz o świcie dnia 
woyłka jego zaczęły poltępować;  po dosyć uporcz.ywey 
bitwie rozpędziły ze wſzyftkich ftron nieprzyiaciela ; ści­
gały go po obydwoch brzegach R odanu  az do E  srh na pra- 
wey ftronie .  i o trzy mile po wyżey Loesch nalewey.  Stra­
ta insurgentow ieft nader znaczna; i h  armaty,  ammuni- 
cye, magazyny, wfzyltko w naszey mocy zoſtało. Cała 
ftła insurgentow Ikładała fię około z 8 - tyfięcy ludzi pod 
dowództwem officerow będących dawniey w ftuzbie Pie- 
monckiey. a pomiędzy fi h ſzeregami znayduie fię infante- 
rya i kawalerya A ujtryacka .  Generał 'Kaintrailles donosi  
m i,  iż trolkliwie ścigać będzie rozproszone ſzczątki tych 
buntowników. T e n  Generał pochwala odwagę iaką ba-
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tailiony iogtey i 8ptey Pnłbrygady okazały w tey okolicz- | Adminiſtracya ceptralna na  prośbę Miniſtra Policyi dała
n o s - i .  Dałem mu f a m  r o z k a z  p o t l u m i e n i a  b u n t o w n i k ó w  

po d r o d z e  w d a l s z y m  s w o i m  do W io ch  c i ą g n i e n i u .  — P o­
zdrow ienie i uszanowanie. ( p o d p : )  M a s s e n a .

Armia Duna ju . — w  G łow ney Kwaterze w  Zurich \Ą. 
P rairia l (2. Czerwca) .—  Maſſena Generał koni- 
m end ruiący do D y  rek: Wyk: R. F.

Obywatele Dyrektorowie.  Generał C ollaud  kommen­
dant  dywizyi niższego Renu  donosi  mi,  iż dnia 11. (30. 
M aja)  o 2. godzinie zrana rozkazał  GenerałowiD arnaudat  
k om m endantow i  swoiey przedniey ftraży, ażeby uderzył

na meprzyiac ela jego ſtanowilkach Schriesheim  p r z y

Ladenhurg  na prawym brzegu Necker. Nieprzyiaciel  zo­
i ta ł  ze wfzech ftron pogromiony. Kawalerya nasza ſzcze- 
gulniey w tey bitwie dokazywała, 1 zabrała 130* koni. 
P rócz  tego zaięła około 50. jeńców, pomiędzy któremi 
3 8 - huzarów Szekle rowjk ich , iednego Kapitana i iednego 
Porucznika tegoż regimentu. Wieśniacy z Odenwcild  po­
ła- zy|i lie  z nieprzyiai ielern ; wſpolna ich ſlrata  w zabi­
ty/b  i ranny-h  wynosi około 300. ludzi. —  Pozdrowienie  

' n ie.i  uszanowanie. (podpisano) M a s s z n a .

Wr dodatkowym rapporcie Generał M ajſena  donosi 
ieszcze o małych utarczkach na dniu 29. i 30. Maja za- 
fiziych. Na dniu 2. Czerwca Generał Lecourbe przypuścił 
a ttak do W a h l  i wypędził nieprzyiaciela z Gescheren, k tó ­
re  to mieysce woylka nasze zaieły. Nieprzyiaciel ftracił w 
niewolnikach 1500. ludzi,  pomiędzy któremi znayduie ſię 
M ajor Neugebauer, i 8oo* ludzi w zabitych iranny« h. Nasz 
General Loison  odebrał poſtrzał ,  a Szef brygady B aulard  
zoftał ranny wraz z 60. innemi Francuzami.

D nia  4* t. m. Baron de Siael wyie-hał ztąd do Sto- i 
k o l  m u .—  Huzary de C hąm horand  maią dziś wyiechać 
z  P a ryża  do  armii. 29. Pułbrygada i 24. Piegimeut K a ­
waleryi ,  będącey w M e tz ,  są  w drodze do obozu Lug- 
durrfkiego.

Lift  z Genui pod d. 20. Maja donosi naftępuiące 
wiadomości: Kilka oddzia łów woylka A  ujtryackiego  prze- 
ſzedłszy przez Sohbio w lenności Cesarlkie. pobudziły 
tam insurrekeya, iecz wkrótce woylka Liguryijkie  i Fran- 
cuzkic odparłszy A u jiry a k o w  i M ofua li , i wziąwszy do 
wiczieiiia kilku dowodzcow insurrekcyi, przywróciły tam 
ſpokoyność. Mieszkańcy z Oneille  są  ieszcze w insurrek­
cyi; udali lię1 nawet do P ort-M aurice , ażeby nakłonić 
mieszkańców do złączenia ſię z niemi.  Korpus woylka 
Francuzkiego  mia ł dnia  wczorayszego na nich uderzyć. 
G. D J ſo lles  znayduie fię tu od 3. lub 10. dni. Ma fię u- 
dać  no głowney kwatery Generała Moreau.

Donoszą z Florencyi pod d. 17. Maja co naſtepuie: 
Panuie  tu nieprzerwana ſpokoyność,  Gwardya obywatel- 
Ika odprawia teraz Iłuzbę, i ieft doſta teczną na utrzynia­
nie porządku. Oprócz A rezzo  insurrekeye w wielkiey 
części Tojkanij ſą  potłumione. Insurgeńci fą uzbroieni, 
i maią armaty drewniane. Francuzi czynią przygotowanie 
przeciw A rezzo .  W  Luce  i okolicach znayduie fię 5. tyfię­
cy woylka Francuzkiego , miafto ieft w naylepszym 
lianie obrony, i zabespieczona wolna z kraiem Genueii- 
fk im  kommunikacyą.

O d  kilku dni  rozchodzi fię tu pismo pod tytu łem: 
Stan teraznieyszy Rzpltey ; ieft to Akt olkarzenia przeciw 
D yrek torya tow i , któremu Autor czyni mocne wyrzuty z 
pow odu  woiennych i politycznych wypadków naftąpio- 
nych po 18- Fructidora. Redaktor  wydał na to pismo odpo" 
wiedź pod tytułem M a n ife ji Ęakcyow . N a  początku iego 
wyraża, iż niesprawiedliwie żąda  wolności d ruku ,  iak 
gdyby iey nie było. Przypomina uszcźypliwe pismo pod 
tytułem M ojkal w  P a r y ż u ,  i Pam iętnik Carnota  ( ocze- 
wiście,  iak wyraża zmyślony) dla okazan ia ,  iż  wolność 
druku znayduie ſię: przekłada, i zw  tey okoliczności ieſte- 
sn y prawie w tym ſamym położeniu iak przed 18. Fructi- 
d o ra ,  i że  Autorowie paszkwilów bezkarnie ie rozrzuca- 
i ą ,  co; zdaie lię być przyftosowane do niektórych wyro­
ków. które uwolniły au torow pism przeciwko Rządowi 
wymierzonych.

D n ia  9. Czerwca.
Z  trzydzieftu Zakładników Piemont/kich  którzy ma­

ią  miafto Dijon  za więzienie ,  fiedmiu otrzymali od rzą­
du wolność  powrócenia do Króla Sardyn /kiego , iako to 
S a in t-  darsan  Minilter  woienny i iego M atka ;  P. Prioc- 
ea Minifter intereſſow zagranicznych 1 dway iego Bracia . 
Pułkownik A tu a ta ,  i W awrzeniec  P a u la  P leban z A r t i .

paszporty do Sardynii .— V?ielka liczba Obywatelow 
okręgu D ijon  przeftała Ciału Prawodawczemu petycyą 
względem potrzeby powrócenia wolności d ru k u .— Elka- 
dra A n g i e l j k a  krążąca przed Hiere znacznie fię wzmo­
cniła ; widziano tam aż do 12 żaglow woiennych między 
innemi 4. wielkie fregaty, lecz gwałtowne wiatry zblizyc 
fię im niepozwalaią.-—Dnia  23 z rana znaczy konwoy wy­
płynął z  G irondy  pod elkortą korwety l a  T a p a g e u s e  od 
14 armat. Dwa lugry A n g i e l j k i e  nadaremnie go napafto- 
wać chciały; za trzecim korwety wyftrzalem oddalić  lię 
muliały, a konwoy przybył szczęśliwie do M an m u jſa n .

C uſiin  ołficer A u jh y a c k i  a ſynowiec Generała  Fran­
cuzkiego tego Imienia przed 1(3 mieiiącami aresztowany 
był w Szw aycaryi. O d  tego czasu znaydował lię w Tem ­
pie. Dyrektoryat pozwolił  mu 24 godzin -yryiazdu z 
P a ryża ,  a 15 dni z territorium Rzpltey. M a  wyiechać 
profto do H amburga.

Na ſellyi wczorayszy Rady 500 czytano Poselftwo 
w którym Dyrektoryat odpowiada na polelftwo dnia 21. 
sobie przelłane z żądaniem obiaśnienia względem rozpo­
czętego kredytu na  rok 7. Podług R apportow Miniftrow 

j ogui kredytów rozpoczętych wynofi 700 milionow. P o ­
dług ftanu rachunków fkarbowych aż do 5 Prairial (24 
M a ja )  dochody wynoszą do 200 milionow. Sprzedane 
dobra narodowe przyniofty 25 milionow. Miniſtrowie 
zapytani czyli rozpoczęte kredyta będą  doftareczneini» 
piąciu tylko odpowiedziało,  iż mieli dosyć do wyftarcze- 
nia na  potiz^bne opłaty. Minifter woienny mniemał,  iż 
udzielone mu fundusze będą doftateezne byle tylko spła­
cone w gotowiznie ,  lecz żąda 18 milionow na które miał
oczekiwać z Rzpltey Cisalpińjkiey i B aiaw ſkiey. Mini- * potwierdziły.

wiedziałeś mi na żadne oświadczenie przezemoie tobie  
uczynione. Podałem Ci do wiadomości,  iz. zyc/.e fobie, 
abyś mogł odpędzić Lbrahima Beja od grani' E gi 1 u ,  za- 
miaft tego iednak pofłałeś woylka do G uzy  założyłeś 
wiełkieMagazyny i wszędzie rozniolłeś poglolkę, iz cli esz 
vvkiaczać do Egiptu. W  rzeczy sainey ulkuteczniłeś tę  na­
paść swoią ,  i osadziłeś dwoma ryiiącami woylka fortecę 
Ayisch 0 6. mil od granic E g ip tu ,  muliałem przeto wycią­
gnąć z 'K a iru ,  i w własney osobie zanieść Ci woynę dó 
ktorey wyzywałeś. Kraje G a z a , R a m m le  i J a ſja  fą w 
mocy moiey. Obszedłem lię fzlachetnie w woylka mi twe- 
mi k tó re m i  lię na dylkrecyą poddały,  prze< iw zaś' tyiil 
którzy prawo wojenne schanbil i .  okazałem surowości 
Za  kilka dni wyruszę do Akry, lecz iakież mogę mieć po­
wody, do pozbawienia kilku lat życia iednego itarca , 
ktorego nie znam? Czymże fą kilka mil więcey kraju nad 
ten który zdobyłem? a poniewąż Bog użycza mi zwycię- 
f twa, chcę być na wzor jego łąlkawym, nie tylko dla lu­
du,  ale i dla rządzcow. Nie  masz żadney gruntowney 
przyczyny zołtania moim nieprzyjacielem, gdyz ja .byłem 
tylko nieprzyiacielem M am elukow . Bądź-że więc m oim 
przyia ielern , a ich i A nglików  nieprzyiacielem. W  ten  
czas uczynię Ci tyle  dobrego,  ile iuż złego zdziałałem i 
zdziałać Ci mogę. Przyszlij mi krptką w tey mierze od­
powiedź przez osobę opatrzoną twoim pełnomocnic twem 
i wiadoma zamiarów twoich. N a  dniu 21 Marca puszczam 
fię w drogę do A kry, muszę więc przed tym dniem mieć 
odpowzedź od C iebie .— (Podpisano) B u o n a p a r t e .

Uftna odpowiedź D z^żar P aszy  miała być naftepuią- 
ca : ,,Nie piszę do Ciebie, gdyż poltanowiłem żadney nie 
m ieć z to b ą  kommunikacyi W o ln o  Ci ieft maszerować 
do A k r y , oczekuie tam na Ciebie. Dam fię raczey w gru­
zach A k r y  zagrzebać,  niż  ją ^poddać Tobie .  •*

O d granic A u ſirya ck ich  dnia  5. Czerwca.

Z  Sztandarów Gwardyi  Narodowey Turyrijk iey , k tó ­
re zoftały do W iednia  przywiezionemi, część poiła no 
do Peterzburga. a reszta tu pozoltała wyftawiona ieft 
na  widok ludowi.

N  «sze wiadomości urzędowe z W ło ch  do d. 27 Ma­
ja dochodzące,  nic ieszcze o wzię iu Genui aiewspomi- 
na ią ,  prywatne zatym, które odebrano ,  ieszcze fię nie

Iter marynarki  żądał także 8 millionow z dodatku.
DyrektoryaL przydał Ciału Prawodawczemu rachun­

ki przez Scherera z łożone.— Wszyłtkie  te pisma urzędo­
we od iednych pochwalane,  od drugich z ſzemrainem 
przyięte, do kommiflyi w tym celu złozoney odelłane zo­
ftały. Garrau u w ąża ł ,  iż tym rachunkom podobno przy-' 
pisać należy rozruchy na niektórych teatrach widzieć 
fię daiące. Z  tey okoliczności zalkarzył on operę A d ri­
an  świeżo na teatr  daną i wyftawuiącą tryumfy Cezara 
w tym czalie, kiedy Ciało Prawodawcze ufiłuie o- 
cucić duch publiczny dla odparcia nieprzyiaciela. Przy­
taczał  niektóre kontrewolucyine fceny w tey Operze ,  i ż ą ­
da ł ,  aby Dyrektoryat był wezwany do oznaymienia, pod 
czyią powagą ſztuka ta dana była. Dyrektoryat usprawie­
dliwił fię w tey mierze w R edaktorze , dowodząc,  iz o- 
pera ta należy do ſztuk dawnego czasu , które z iekkie- 
mi odmianami mogą być na ſztuki republikantlkie prze­
mienione.—  Na  wiadomość o zabiciu Poſłow naszych 
pod R a jta d , munic.ypalność w N a n cy  znayduiących 'lię 
w koszarach tamteyszych żołnierzy Cesar lk ich , kazała 
wziąść do więzienia,  lecz minifter woienny zakazał iey 
czynić tego.

z  Hagi dnia  11. Czerwca.

Ob. Bezier nowo wybrany Dyrektor żądał uwolnie­
nia fiebie od tey doftoyności przez wzgląd iakoby nie­
zdatności ſwoiey, iecz Ciało Prawodawcze odmowiło żą ­
daniu  jego, i dziś iako Dyrektor inftallowany' zof ta ł .— 
Dnia  7. tuteyszy Garnizon Frpncuzki\ ob< łiodzii nakazaną 
Uroczyſtość żałobną na pamiątkę zabitych pod R a jia d  
Polłow Francuzkich. Żaden Urzędnik Cywilny, 1 żaden 
Minifter (wyiąwfzy CUalpirijkiego) nie był i przytomni tev 
Uroczyłtości. Sam nawet Minifter Francuzki dla Iłabości 
nie znaydował fię. — Wczoray podana znowu była Ciału 
Prawodawczemu Petycya od Obywatelow A m jierdam jk ich , 
która równie była przeciwną zasadom teraźnieyszego Rzą­
d u ,  iak i poprzednicze. Żadney rozwagi nad nią nie czy­
n io n o ,  i odełłano ią profto do Dyrektoryatu.

Nasza marynarka (iak powszechnie zapewniaią)  ieft 
teraz w bardzo dobrym Itanie i mocnieysza niz była przed 
oftatuią  nieszczęśliwą bitwa.

z K o' Jtanty?topola dnia  18. M aja.
Lifty z Syryi powtarzaią zawsze wiadomość o złym 

położeniu Generała Buonaparte. W  rozmaity li utarcz­
kach pod A  krą  miał on ftracić wielu officerow. iuz na­
w et  i Generał Kleber miał zginąć. Buonaparte  miał przy­
być na dniu 17. Marca przed A krę  i odwróceniem od mia­
fta wody chciał je przymulić do poddania fię, gdy iednak 
w ftudniach tamteyszy h woda na 8 mielięcy była zacho­
wana,  a od ftrony morza kommunikacyą była utrzymana, 
przeto zamyft Generała Buonaparte  nie uda ł  lie ,  i woda 
zwro- ona zalała oboz Francuzki.

Czy ta i ą tu teraznaliępuiący lift który miał pisać G. Buo­
naparte  do D zez ar P a szy  w obozie pod Ja jſa .  „ O d  przy­
bycia mego do E iip tn ,  dałem Ci poznać kilkakrotnie, iż 
nie miaiem zamiaru pokonania Ciebie,  i ze  iedynyrp za­
miarem moim było rosproszyć M am elukow . N ie  odpo-

z  Augsburga dnia  7. Czerwca.
Donoszą  z W erony, i ż  tam iprowadzaiio ciężką ar- 

tylleryą, która ma bydź użyta do M antui. W oylko ko- 
alicyine przeftawać będzie tylko na oblężeniu tey twier­
dzy,  poty poki armia Generała Maed,onald która fię po­
kazała przy Appeninach  na granicach B oiw n ii  i R om anii, 
n ie  zoftanie z tych I tanowilk wyparta,  i do Tojkan ij  co­
fnąć lię przymuszona.

z  Strazburga dn ia  7. Czerwca.
D n ia  wczorayszego po południu przybył tu kuryer, 

który wyiechał z 7m r  ch d. 5. z rana. Podług iego donie- 
ſ ienia,  potykano lię prawie ciągiem od 30. Maja aż do 
4. r. m. między W ińterthur i Zurich. Bitwy były nadzwy- 
czaynie krwawe i z oboiey ftrony naywiększą zapalczy- 
wość okazywano. M ajſena  znayduie fię teraz w fwyrn fta- 
nowilku. G. Cherin L e f  wyzśzęgo ſztabu umarł  z ran. G. 
N c y  i G. Ad jut: D ebilly  zoltali rannem i;  oltatni przyie- 
chał do naszego miafta. G. H oſtre l  zaltepuie tymczaso- 
wie Generała  Cherin.

GG. K iry  u i Legrand  zawołani fą do Zurich  przez 
G. M ajſenę, który ma i . lL u ź y ć  w armii Helwrckiey  gdzie 
iuż dziś wyjechali. G. Dełaborde o trzym ałkom mende nad 
woylkamiznayduiącemiſię  na prawym brzegu Renu  przed 
l ie h l .— Przy Pont-cT A in  niedaleko Bourg w D epartam en­
cie d’ A in  zgromadza fię korpus armii od 20. tylięcy lu­
dz i ,  który ieft iuż prawie zupełnie Ikompletowany.

Od brzegów Menu dnia  8- Czerwca.
Fałszywą było pogloſką iakoby woylka Elektora M o-

f linckiego miały ſię z woylkiem Cesarlkim połączyć.-—
1 M anheirhu wszyftka ciężka artyllerya iuż ieft wywie­

ziona na lewy brzeg Renu. Zburzenie  tamteyszych. łor- 
tyiikacyow wkrótce dokończone zoftanie. Francuzi k tó ­
rzy bardzo wzmocnieni do H óchji fię przysunęli, cofnęli 
fie teraz znowu do M o g u w y i .— N a  dniu 4  7> okolicy 
K ehl 1800 Francuzów  z Ą armatami do Reuchen wkro­
czyło. Chcą  oni pokonać wieśniaków uzbroionych w 
Capler Tha l.— Słychać,  iż Generał Bernadoite  ot rzyma 
kom m endę armii  nad R enem , która codzień iię bardziey 
wzmacnia.  Generał L ſeh u re  i St Cyr wyiechali z P a ryża  
do armii Generała M oreau .— Ob. R osenjiiel przywoła­
ny zoliłał od  rządu do P a ryża .— W  kraiu W a llis  in­
surgenci ftracili do 2000 ludzi i zoltali od F rancuzów  
pokonani.—  Od dnia 23 Maja woylka Cesarlkie były w 
uftawicznym ogniu, i wiele lądzi utraciły. Gdy bowiem 
rozumiano,  iz Fraucuzi az do W ińterthur  cofnęli fię, fór- 
poczty Cesarlkie śmiało szły naprzód, lecz napotkały pod 
Adelfingen  na  korpus Francuzkie  i HAweckie  od 7 tyfięcy lu­
dzi z 14 armatami,  mufiały więc cofnąć i ię ,  i Itrari ły 
pod ten czas przeszło 600 ludzi ,  wiele w rzece Thur po- 
toneło. Ponieważ łorpocztom tym moft w tyle ſpa lono ,  
przeto piechota muliała chwytaiąc fię ogonow koni hu- 
zarlkich rzekę tę przepłynąć.  Sam Arcy-Xiąż« K a ro l  po- 
ſpieszył w ten czas na poinoc przeciw F rancuzom  i od­
parł  ich aż do W ińterthur .— ^W ie lu  utrzymuie,  iż Ob. 
Sieyes w  wyiezdzie ſwoim do P a ry ża ,  ułożył zupełny 
p lan  do pacyfikacyi całey E uropy.

Od w yżjżega  Renu dnia  12 Czerwca.
Ogłoszono tu d. 10. t. m* woylkom Auſlryackim rdep- 

por t  generalny, donoszący o wzięciu Cazule, A lexandryi-  
Turynu i Ferrary y iako też  o zaięciu Zurich  i obozu o- 
ſzańcowanego przeciwko tego miafta. Arc^-Xiąże znaydu­
ie fię teraz w zupełney kommunikacyi,  przez S. C othard  
i T u ryn  z Feldmarszałkiem Suwarow*
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z BaYentli dnia  15. Czerwca.
W czoray  mieliśmy ukontentowanie  oglądać w ńa- 

ſzych muracli Monarchę naszego wraź /. N. Kroiowa. 
T tum y ludu cisnęły iię na oglądanie Monarchy. Przez 
d/.iheysZy dzieli ; ieśżcze nas N. Pan bytnością 
Iwoią udaruie. A rana ogląda! tuteyszy eremitage. W  
•wieczór w wielkim gmachu opery będzie dawany bal ma- 
'ko Wy.

z  B azyle i dnia  3. Czerwca.
w /Dyrektoryat nasz przeniofl lię iak wiadomo do Ber- 

,tiy* zkąd iak Iłyi h ać  ma iię udać do Besancon , gdzie iuż 
yozmaite sprzęty podane  zoltały. Rozmaite '‘członki Ciała 
Prawodawczego powrocify nazad ,do domow ſwoich Ob. 
Qąhs ſprzedawszy^swoy majątek ,  wyiechał i chce odtąd 
mieszkać w P aryżu.

z  L o za n n y  dnia Ą. Czerwca.
Podług Liftów ż B i g u r s  w W alczy  i pod dniem 3eim 

gtowna kwatera dywizyi Generała X a in tra ille  znayduie fię 
• w tym mieyScu od dnia 1. t. ra Ten Generał wydal no ­

we bitwy insnrgentórn W nlesyi. przełamał moft l ſzańce w 
'Morel, c ſta tnią  i th  Sine r.kę od itrony Co .che-, w tey bi­
twie wiciu Francuzów  zginęło Dnia  2. Generał X ain-  
tra ille  uderzył ńa 200. M u firyn ko w , którzy łie wdarli na 
do l inę ,  i około fiu zabrał w niewolę. Kolumna Repu­
blikanów o bron ią  łię ku łtrouie St P lom b  dla zaiecia 
drogi do W łoch  prowadzącej'. Wyższa część W ale. 
daie z liebie smutny widok ſpuitoſzenia.

z  Zu rych  dnia  2. Czerwca.
O d d. 35. pr/ybyła tu wielka liczba rannych d u j ir y a -  

1 t 0 W ,  Francuzów i Szw aycarow ; gdy publiczne gmachy 
pomieścić wszyitkich nie mogły, odeflano część do Fa/ir, 
B hden , strau  . etc. W byika S zw n ym r jk ie  w oftatnich ła­
twa, h  wielką poni -fły ł irarę;  Z 1200. ludzi Ikiadaiący. h  
legią, zoftało łię tylko 300. ludzi.— G. M ojſeua  odebrał 
iuż  nieco poliikow. Gł wna kwatera armii znayduie Ile 
W slrau, kwatera 'dywizyow ieit w naszym mieście.

D nia  7. Czerwca.— Z d. 5. na 6. w nocy G. M njſena  
rozkazał  wziąść w rekwizycyą wszyltkie wozy znayduiące 
lię w Z u-ich, i wyflai z mialta chory h ,  ammunicye,  ba- 
gaże etc. O świcie dnia wszyltkie armaty na wa laih  zo­
ltały z igw ożdżone.  W kró tce  potym woylka Francuzkie 
wyszły z ſw o n h  łżańcow i zaczęły przechodzić 
przez m ia ſ to ;  część iedna obroniła iię ku B a d m , 
reszlti ku Bremgarten. G. M njſena  wyiechał o 3 godzinie 
po południu z Iwoim wyzszyin ſz tabem , za nim poszła 
infant ery a , i zoltawiono tylko pikieto z Huzarów w ka- 
żdey bramie,  którzy o 4  godzinie odeszli.

T a  ręyterada odprawiła łię łpokoynię. M u ſ ty a c y o z -  
tychmiałt  weszli w ſzańce bez iednego przeciwko Francu­
zom  wyltrzeląnia, kolumna woylk Cesarlki. h znaydowała 
iię i-: 1 z o 7. godzinie z rana przed bram ą  ObncfoYſ a o 
8- poltrze;' .n* inną ko lum nę {chodzą- ft z góry dla zaie­
cia i tanowiik powyzey Wunbergrn. Huzary ihu tau i  po m ­
knęli lie az do bram mialta. O 4. godzinie Municypal- 
ność  kazała wyłamać bramy, od których kom m endant  
Francuzki zabrał klucze. Wieczorem wiele korpnsow 
inſanteryi,  kawaleryi, i a-tyli ery i przechodziły przez mia- 
ſto , i obroniły ifię częścią ku • ' iedćkon, częścią ’ku pła- 
ſzcz.znie  Sihl. Tego poranku Deputacya naszego magie 
Itratu udała iię do glowney kwat-ry Arcy X i ę n a K arola  
w  Cloten, dla oddania mu hołdu od mieszkańców i klu- 
czow od miafta. Arcy-Xiąże 'odpowiedział,  iż te klucze 
znaydowuły ſtę w dobrych rękach ,  i iak naygrzęczniey 
przyiął Deputacya.— G. hotze  znayduie łię w Zw ich .

Generał M njſena  wychodząc ztąd dziękował muni- 
cypalności za okazaną iey dla liebie przyjaźń, dodaiac, 
iz cofanie fię iego przyćmię za naywiększy dowod nieu- 
lianney iego k u te m u  mial tu przychylności.

z Bregcntz dnia  3. Czerwca.
Generał Horze • isai do Xcia Bilknpa de S t G all,  z 

W agen  o milę od '/nſirh,. Lil t  naftępuiący pod dniem 6. 
Czerwca. „W oylka  moie znayduią lię pod bramami Zu-  
rich. Nieprzyiaciel cofa lie znay większym pospiechem ku 
Badan  i clrriu, i iuż 30. armat żółtawi!. Przykro ini ieit 
iż nie mogę należeć do jego ścigania. W  attaku dnia 4. 
odebrałem połtrzaf w prawą rękę.  i będę przymuszony 
przynaymniey na 8- dni oddalić  lię od woylka dla wyle­
czenia. Atoli poiadę dnia iutrzeyszego do Zurich. 

z Neapolu dnia  3. M aja.
Sikoro tylko ogloszoęo , iz Francuzi  u ſ tapią  z Nea­

po lu .  ftronnicy Królewscy powiększyli ſwoie ufilowania 
na  rozszerzenie insurrekcyi w Prow incjach  pobliłkich 
ftolicy. yfngllcY  dla wsparcia ich .  wylądowali woylko d.
26. Kwi et: na kiłku punktach między Neapolem i Sawerno, 
i obawiaią lie co m om ent ,  ażeby nieprzyszli do Itolicy, 
ale woylka Francuzkie  za pomocą patryotow Neapoli- 
tańjh ich  nie dawszy im czasu do złączenia łie, natych- 
in ia lt  ich attakowały, zniolły i rozproszyły, Mnglicy  i 
woylka Krolewlkie pospieszyły wfieść na okręta ,  ale in- 
ſurg ńci.  którzy chcieli iść za n iemi,  nie znalazłszy 
mieysca na tychże okrętach, zoitali wyrżniętemu—  Fran­
cuzi zoſtawili Ul maią załogę,  która zaymuie Twierdze 
Sairtf; E /m e ; maią- także garnizony w K apui i Gaeta.
D o  tego czasu patryoci -apotit.nńsry  okazuią przedfie- 
wziecie filnpgo ich .wspierania,  gdyby byli attakowanemi. 
Rząd  tymczasowy zatrudnia lie dzielnie zaciągiem i u- 
rządzeniem nowych legionów. P u li., i  A  alabrya  dołtarczy- 
ły iuż dwa regiinęnta ochotników. W kilku tygodniach 

ię d z i e m y  mipli dosyć liczną armią Republikantlka.  Lu- 
dwisarnie i,fabryki broni . Ią w naywiększey czynności. 
Konnniſſya ; Prawodawcza oddała ieszcze pod zarządze­
nie kommiięji wykonawczey 5. mil ionów na potrzeby , 
armii.

Nasze miaſto ma pocobienltwo obozu. Gwardya N a ­
rodowa fama łtrzeze mialta i zaymuie twierdze nadbrze­
ż n e .— Generai Macdonald  powrocił  tu dnia onegday- 
łzego ż łwemi przewodnikami, którzy wieźli łztandary 
w ołtatnich bitwach m  nieprzyjacielu zdobyte. Dnia 
wczorayszego wyjechał do R zym u  dokąd iuz tylna iego 
ſ traz w tym momencie  przybyć niuliała.

W  Cytądelli Turyńlkiey założone  są niebespieczne 
miny, znayduie h ę  tamże trzy tyfiące Francuzów. Od. Ar- 
inll genera ła  M oreau  wielu Piemończykow po wniysciu

o ^  łpizymierzouych do T urynu  przeszło w iłuzoę Au-

z  Rzymt, dnia  i r .  M aja.
Generał BeLair kommendant  woylk 'Francuzkich fio- 

iących w Rzpltey Rzy/rijkiey , ogłofił powszechne prze­
baczenie dezerterom R zym jk im , nawet iuż osądzonym, 

7 czas im powrotu przeznaczył. Ci tylko od tego ſą wy- 
ięci,  którzy zb»egli od woylka dla podnielienia oręża 
przeciwko ſwoiey oyczyznie.

Konsula t poltanowił,  iż wszyfikie dzieła kunsztów 
na przedaz wyltawione. iako to i ta tu i ,  obrazy, etc. za­
chowane będą do muzeum.

Od kilku d.ii miafio nasze wyfi^wia wid^k obozu 
przez ufiawicziiy pmachod woylk ciągnących od brzegów 
Neapol,Lańjliich  Ku Tojhonii.—  Dnia  3. przybyło kilka 
korpusów iniaute.yi  Francuzkiey. T e  woylka również u- 
dały lię do /  ojkanii.

Cr. M a id o n a ld  pisai do kommissyi wykonawczey w 
R zym ie  lu t  n a f t ę p u i ą c y M acdonald Generał komrnen- 
deruiąry  .drm ia  N ęapolitańjką  do K o .nm ijjy i w ykonaw ­
czey.- Intrygi yjnglihow  i zaślepienie pewiiey liczby o- 
kręgow kosztowały życie wielu tylią iom ludzi. Niepo- 
trzeba było Francuzom  iak tylko lie pokazać dla zni- 
izczema wszyftkich układów, k t ó r e ' przedſiewzieli ich 

| meprzyiaciele. Miano zabiiać w szy lik i; h Fra.nc.uzow. wy- 
' rz\ nać wszy liki h patryotow, zgoła tycli w powsze liności, 
i którzy nolili mundur Narodowy, iuhſprano.wali  inki urząd 

w  nowym rządzie RepubJikafitlkim. Kolumna woylka 
Francuzkiego , która pod kommendą G. Sarrazin  wvszia z 

.N eapolu  d. ,37.  na 28- przybyła do ,Sarno  około r i. godzi­
ny z rana. Po  kilku chwilach ſpoczynku, rzu .i la  lie z 
piorunami w ręku na buntowników i zaboycow zgroma­
dzonych blilko tey rzeki, i pomimo korzyści z liczby, 
itauowilk ,  1 artylleryi, rozproszyła ich i ś. igala aż do 
G ragnano  i CnJlel-al-Mare, gdzie wszyftkich maiących 
oręż wyrżnęła. Twierdze l /turmem zoltały wzięte, ‘a ua 
mieysce zabranych niuiey niż w trzech godzinach rhora- 
gwi Krolewlkiih ,  zatknięto bandery Narodowe Atmpoli- 
tnń jk ie  Gdyby  wiatr byl fprzyiat gorliwoś i kommen- 
danta Flotylli, ani woylka NeapolitańJ/rie , ani buntowni­
cy nie baliby uszli przez morze. Korzyści tey bitwy ſą: 
zdobycie Gragnano. C . j i - M - M n r e .  zait .kow/ trzech cbo- 
rągwiow, 17. połowy, h armat, 50. do 60. N m pplitańczy -  
kow  z Regimentów .Jidzoziemlkicli, które przybyły 7. Pa­
lermo. Gragnano  zoltaio zrabowane i, ſpa lone ;  wiele 

. dom ow y h  CaJiel-al-M are, tegoż taniego doznały losu. 
W  czafie tey wyprawy nadjyifano iuz ſzczegnły niermiiey 
ważnego zwycięztwa, kt< o.lniolł G. W atrin  w Cnva.

itryacką.
z  Roueredo dnia  3. Cze-wca.

Głowna kwatera F. M. Suwat ow  znayduie fie w T u ­
rynie  od d. 27. oitatniego miefiąca, Armia posuwa lie o- 
bydwoma brzegami rzeki Po. Przednia ſtraz miała "iuż
przybyć do do C annagnol.—  Oblężenie Mant u i ,0 4 foye
iilnie popierane,  G. Hohenzollern orzybyi p o d ’ tę  forteca 
z  kilku batalionami.

O B W I E S Z C Z E N I A
U w i a d o m i ą  hę p i ſ m e i n  n i n i e y ſ z y m  P u b l i c z n o ś ć ,  ź e  n a f i e -  

p u i ą c e  o b c e  t o w a r y ,  k t ó r y c h  w p r o w a d z a n i e  U n i w e r s a ł e m  p o d  
d m e m  4 Mca W r z e ś n i a  1 7 9 7  d o  P r u s  P o ł u d n i o w y c h  i n o w o -  
w s c h o d m c h  z a k a z a n e  z o f t a ł o ;  i a k o  t o :  1 . )  S r e b r o  i z ł o t o  w  
p ł a t k a c h  w y b i a n e  n i e p r a w d z i w e ;  d«-> r o b o t  m a l a r i k i c h  u ż y w a -  
n e .  2 . )  M o i i ę z n e  l n b  m e t a l l o w e  w a g i  I k ł a d a r r e . —  5 . )  G u z i ­
k i  m e t a n o w e  d o  k o s z u l  z k a m i e n i a m i ,  l u b  b e z  k a m i e n i . —  4.Ó 
S z c z o t e c z k i  m o ſ i ę z u e  d o  c h ę d o ź e m a . —  5 .  L i c h t a r z e  m e t a l l o w e  
d o  o l u . —  6 . )  M o z d / . i e r z e  m o l i ę ź n e  i 7 . )  t a k o w e ż  z e l a l k a  d o  
p r a s s o w a n i a . —  P o n i e w a ż  t e  t o w a r y  i e s z c z e  n i e  w  n a l e ż y  t e y  
w i e l o ś c i ,  1 m e  z a  t a n i ą  c e n ę  ſ ą  w  k r a i u  s p o r z ą d z a n e , m a i a  
b y d z  w p u s z c z a n e  d o  P r u s s ' P o ł u d n i o w y c h  i n o w o - w s c o d n i c h  ,  

n ^ lJ P u i ą c ą  w  d a w n y c h  P r o w i n c y a c l i  w y b i e r a ć  l i ^
z w y k ł ą ,  t o  i e i t ;  
N r o  i . )  z a  o p ł a t ą

 ----
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O d  T a l e r a  w a r t o ś c i :  a  p r ó c z  t e g o  i e s z c z e  1) 1 5 .  t a k o w e y  o-, 
p i a t y ,  i a k o  z w y c z a y n y  a k c y d e n s  c e l n y . —  D a n  w  W a r s z a w i a  
d n i a  5  M a j a  1 7 9 9  B o k u .

K am era J. K . Mci Pruss P ołudniow ych W oienno-  
E ko n o m i czn a . *

G d y  z  p o w o d u  n i e z n a j o m o ś c i  z i o ł  t r u c i z n ę  w  f o b i e  m a i ą -  
c y c h  a d z i k o  r o s n ą c y c h ,  c z ę ſ t o  ſ m u t n e  / k u t k i  w y p a d a i ą , p r z e ­
t o  p r z e d f i ę w z i ą ł  k o n s y l i a r z  t a y n y  i l e i b  m e d i o u s  J .  K .  M o ś c i  
J P a n  M e y e r  w  B e r l i n i e  m i e s z k a j ą c y ,  z i o ł a  r a k o w e  w  k r a i n  

j z n a y d u i ą c e  f i ę  , a n a y b a r d z i e y  l u d z i o m  ſ z k o d l i w e  i l e  m o ż n o ś c i  
p o d ł u g  n a t u r y  o p i s a ć  i ſ p - > s o b y  p r z e c i w k o  t a k o w y m  p o d a ć -  
T o m  I .  D z i e ł a  t e g o  , p  . d ^ t y t f  K r a i o w e  z i o ł a  T r u c i z n ę  w  s u b i o  
m a i ą c e ,  a  l u d z i o m  n a y w i ę c e y  d z k o d z ą c  p o d ł u g  n a t u r y  p r z e s  
J .  C .  A .  M e y e r  o p i s a n e  ( ż  c z a r n y m i  i i l l u m i n o w a n e m i  k o p e r -  
r z t y c h a m !  )  T u z  w y s z o d ł ;  d o n o s i  l i ę  w i ę c  o  t y m  P u b l i c z n o ś c i ,
1 d l a  u ż y t k u  ſ w e g o  z a l e c a  f i ę  t o  D z i e ł o  j a k  n a y m o c n i e y . — D a a  
w  W a r s z a w i e  d .  1 6 .  M a i a  1 7 9 9 .

Kamera J  K . M ci P n js -P o tu d n io w yc h  W ojenno*  
Ekonom iczna.

Fielri. i Sa lern o ; 600. jin«likoW t kto rzy tam wylćl-ihwaali
P.? ^a.tOW kray, zaciągali woylko'’ na imie Króla Sycy­
lii, i formowali  Regimenta. rozdaiąc broń i ammunicye. 
przybywa kolumna ł'rancu<.ka, uderza z bagnetem w re­
k u ,  i wszy 11 ki h  odpor czyuią-yrh morduie. Trzy tyiią- 
ce ludzi pada na placu bitwy pomimo ognia z dworh 
fregat sJngielJkićh , które lie wcisnęły między l  it>i i Sa ­
lerno  na wspieranie wylądowania. Dwie chorągwie z 
herbami Króla Jngieljk ieoo  i iedna Ne-apolitnriJkie^o, z 
15* armatami zabrane zoltały'. w CaJtel-aKMnrc dwa o- 
krety y! n^ieijkie  były widzem i zwycięztwa Francuzów. 
W  ty .h  dwóch bi twach nie fircciliśmy iak 30. do 40. 
możnych woiownikow naszych. Okręgi Lauro, N o cer a i 
P agani  gdzie drzewo wolności było wywrócone, i czer­
wona kokarda zawieszona, nadzwyczayney kontrybucyi i 
exekucyi woylkowey podpadać będą .— Pozdrowienie  i 
braterfiwo. (podpisano)  M a c d o n a l d .

C z y n i  h ę  w i a d o m o  p i s m e m  n i n i e y s z y m  P u b l i c z n o ś c i ;  ź e  
w p r o w a d z e n i e  K o c o w  W ę g i e r ſ k i c h  w l o f i a n y c b  r u  k o n i «  oraz 
K u c z b a i ,  z a  o p ł a t ą  1 0  p r o  e n t ,  t a - i e f t : -2§  z ł .  c - . - . y l t Ą  T a l a r y  t 6  

d .  g .  o d  c e i n a r a  i 1) 15  a k c y d e n s u  c e l u e g < j  d o  p e t y  m a  b y d ś  
w o l n e ; p o k i  p r o d u k t  t a k o w y  w  d o f i a i e c z n e y  i l o ś c i  w  k r a i n  
ſ p o r z ą d z o n y m  n i e  b ę d z i e . —  D a n  w  W a r s z a w i e  d n i a  2 2  Maja 
1 7 9 9  B o k u .

J. K. Mci P ru js  P o łudniow ych  K am era  W o y jko w o *» 
E konom iczna .

Czyni lię wiadomo pismem ninieyszym Publiczno-* 
ści, że  Król Jm ć  Prulki mocą rozkazu z  gabinetu pod 
dniem 30 Kwietnia w r. h. \vydanego ratzył pofianowić^

 n 1. : —................ . fi

z  Rouigo dnia  29. M aja.
Dziś wyruszyło zrąd 1200. kawaleryi od regimentu 

B n jſy  ku B err ar ze. Za ich mu! iągnieniem G. Klenau  ma 
zaraz ku Bononii maszerować. G. K ray  k tóry . na dniu 26 
Maja z Rocerbello na czele 17. tyſię. y ludzi wyszedł, znay- 
duie hę  teraz w Ferrarze, dla ułożenia operacyow wo- 
iennych przeciw Generałowi M acdonald. Ten General 
ściągnął do fiebie z, Neapolu., Rzymie  i R om anii Armią 
od 30. tyliccy Francuzów , Cisnlpi-iow i C udzoziem ców , i 
zbliża lie do T o fka n ij,  gdzie Kommiiſarz Francuzki Rein- 
hnrd  wfzy.fiko w fianie Repuliſikanckim pofiawił. Gene­
rał M oreau  coraz lię bardziey ściąga ku Genui i naywię­
cey w B orm ida  utrzymuie fię.

z  M edyolanu dnia  30. M aja.
Podług Liftów z P aw  f, Armia Lrancuzka  w  ſwoiey 

retyradzie ściganą była przez mocną dywizya woyika y]u- 
ftryackiegn  pod kom mendą G. Melas. T en  Generał do- 
ścignąl nieprzyjaciela od firony M o n ten o lte , i uderzył na 
niego, po zywey potyczce Francuzi zoitali zwycieżonemi 
i mufieli lię cofnąć częścią ku G enu i, częścią eiu wąwo­
zowi Tendc. Generał M oreau  zolta wił korpus woylka na 
obronę tego przechodu , a fam obrori l  fie ku Nicei gdzie 
w tyrn moment ie ma fie znaydowaćgłowna jego kwatera.— 
\Ą bdki park ciężkiey artylleryi który lu zof tawal,  wyidzie 
dnia iutrzeyszego do P aw ij . T o  miafio będzie glowniev 
ſzym zbroynym mieyscem Armij Ceſarlkiey, — Piozpocznie 
fie wkrótce formalne oblężenie F o n o n y  i innych fortec 
P iem o n tu , gdzie Francuzi zoliawiłi załogi.

W ie lka  część korpusu G . Bellegarde pomknęła fię iuż 
do Como. Pierwsza' kolumna tego khrpusu ſpodzie>vana 
tu iefi na dniu 2. Czerwca wraz z samvmze Generałem. 
Liczba woylk maiący! h  wspierać czynności armijWłolkiey, 
Ikłada fię z 15. tyfięcy ludzi inſanteryi i 5000. kawaleryi.

iz eełem nadania przemy fiowi kra i owemu wzr-erftu i za­
chęcenia; oraz ponieważ towary Marmurowe i Alabalfro- 
w e ,  do zbytku należące, z kr-ijow obcych a szczegulniey. 
z W łoch  ſprowadzane,  przez Artyfiow kraiowy h w ro- 
wney dobroci i kształcie mogą bydż ſporządzane;  na przy-' 
szlość od wszelkich Marmurowych i z Alaliaftru wyra­
bianych zagranicznych towarow . podatek po 6 groſzy do­
brych od Talera ,  a od wszelkich Produktów kunsztu r. 
kamienia ſerpentynowego ſpor/ądżany. h . takoważ opła­
ta po 4  groszy od Talera  wartoś ci, (która  przez produko­
wanie faktur wynalezioną bydź m a) będzie wybierana^ 
Dan w W arszawie  dnia 10 Czerw a *799 Reku.

K am era  J. K. Mci P ru js P o łudn iow ych  lYoienno • 
E konom iczna .

Gdy dla wypuszczenia w roczną od dnia S. Jana R. 
bieżącego zaczynaiącą,  a tegoż dnia w Roku przyszłym 
kończącą fię Arendę ſzynkowni o dwo h izbach lldepio- 
nych, przy Bramie Dom u Kadet kiego bedącey, Term in  
Licytacyi na dzień 2. Mca^Lipca Roku bieżącego, z r a n a  
o godzinie r i .  w pomieszkaniu W . Chrzanowskiego Po­
rucznika,  Kaſſyera domu Kadeckiego na dziedzińcu Ka-» 
derkim . naznaczony zolta ł ,  i przeto wzywa lię życzą­
cych fobie Areildy, aby lię w pomienionym dniu i ozna­
czonym mieyscu znaydowali,  i offerta ſwoie przed Kora- 
mifiyą Dom u Kadeckiego podali , a mogą być pewnemi 
iż taz Arenda yyiecey daiącemu przyznana i kontrakt z  
onym zawartym zoltanie. w  W arſzawie  dnia 19. Czer­
wca Roku 1799.

K o m m iſſya  do 4 dm in iſlrow an ia  bywszego D o m u  
Kadeckiego w yznaczona.

D O N I E S I E N I A .

G d y  i e d e n  z  f a m i l i i  L i t e w f k i e y  B a d y s z k i e w i c z o w i  n c z y n i ł  
p e w n y  O b l i g  A V o y c i e c b o w i  B a d y s z k i e w i c z o w i  w  K o r d o ą i e  P r u -  
J k i m  w  o k o l i c a c h  W a r s z a w y  m i e ſ z k a i ą c e m u  , p r z e t o  t a k o w e g o  
f i ę  u w i a d o m i ą  , a b y  w  r y m  i i i f e c e a s i e  u d a ł  f i ę  d o  P a ł a c u  P o ­
t o c k i c h  n a  D ł u g i e y  u l i c y  p o d  N r e m  5 5 0 .  w  p o d l e  P a ł a c u  K o m v  
m i s s y i ,  d o  J P .  D y n a m a r e g o  , w  t y m ż e  P a ł a c u  m i e s z k a i ą c e g o  , 
g d z i e  p o t r z e k n ą  o d b i e r z e  i n f o r r n a c y ą .

K a r e t a  A p g i e l l k a  p o c z w ó r n a  , i e i t  d o  ſ p r z e d a n i a  w d o b r y m  
p o r z ą d k u  z  r e k w i z y t a m i  w s z e l k i e m i  i ł u ż ą c e m i  d o  p o d r o ż y .  
K t o k o l w i e k b y  f o b i e  ż y c z y ł  i ą  n a b y ć ,  n i e c h  f i ę  u d a  d o  d o m u  
J P .  W v k o w i k i e g o  K a s z t e l a n i c a  n a  N o w y m  S w i e c i e N r o  1 5 1 4 .

Redakcya Gazety Korrrfpondenia  Warszawlkiego uprasza JPP. Prenumeratorów, 
raczyli,  na Prowinryach do naybliższych Pocztam tow, w W arszawie  do K antoru  teyże ^

cześnie przed zblizaiacvm iię Kwartałem to iefi:  na  dzień 1. Lipca r. t. zglofić
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